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ŁOTWA; 1. K o n f e r e n c j a  t r z e c h  p a ń s t w  b a ł ­
t y c k i c h  .Prasa ryska / z  30,31.32111 i  l . lX .1 9 3 4 / :2 9  sierpnia  
rozpoczęła s i ę  w Rydze konferencja przedstawic ie l i  trzech państw 
bałtyckich z udziałem estońskiego wiceministra Spr.Zagr. Larete i ,  
generalnego sekretarza łotewskiego M.fi.Z, Muntersa i  dyrektora 
departamentu l i tew skiego  M.S.Z. Urbszysa.

..Konferencja zakończyła swe prace 80 s ierpnia .  Jak podaje 
komunikat urzędowy, we wszystkich sprawach osiągnięto  całkowite 
porozumienie. Projekt traktatu, już parafowany, przedstawiony bę­
dzie  w dniach najbliższych  do aprobaty rządom trzech państw, po- 
czem ustalone będą miejsce i  data jego podpisania. Traktat będzie 
n o s i ł  nazwę traktatu porozumienia i  współpracy.Przewiduje on zwo­
łan ie  perjodycznych konferencyj ministrów S.Zagr. w celu uzgodnie­
nia wszelkich spraw z dziedziny p o l i tyk i  zewnętrznej o wspólnej 
donios łośc i  dla wszystkich trzech krajów. Zasada uzgodnienia nie  
dotyczy spraw specyficznych, co do których jeden z tych krajów mo­
że być w położeniu szczególnem.

Pozatem traktat przewiduje współpracę przedstaw ic ie l i  
dyplomatycznych i  konsularnych, zobowiązanie do wzajemnego in for­
mowania o traktatach międzynarodowych z państwem trzeciem oraz 
możliwość przystąpienia  do traktatu innych krajów.

Konferencja opracowała/ tekst dek laracj i ,  w której układają­
ce s i ę  strony postanawiają dbać o to ,  by duch porozumienia i  przy­
jaźni rozwijał s i ę  we wszystkich trzech krabach oraz zobowiązują 
s i ę  do podejmowania i popierania wszelkich środków lub inicjatyw  
odpowiednich dla tego ce lu .

Delegat l i tew ski  Urbszys u d z i e l i ł  korespondentowi "Siegod- 
n ia ” wywiadu w sprawie porozumienia trzech państw bałtyckich; Para­
fowana umowa może być w pewnym sensie  porównana ze statutem Małej 
Ententy. Można powiedzieć, że stworzona zos ta ła  Ententa Bałtycka.

W umowie znajdują s ię  paragrafy, zmierzające do tego, aby 
duch so l idarnośc i  współoracy i  zgody wszedł w krew i kości trzech  
narodów. Umowa przewiduje, że wszystkie 3 państwa muszą s i ę  starać 
o zaszczepienie  i  utrzymanie tej  i d e i .

Ze względu na sąsiedztwo i  wspólne granice, powtarzają s ię  
często  sporne kwestje i  nieporozumienia. Postanowiono w związku z 
tem, że zagadnienia tego rodzaju nie mogą wpływać na ca ło k sz ta ł t  
przyjaznych spraw i mają być regulowane jak najszybciej  w drodze 
polubownej»

Pomiędzy Łotwą i  Litwą i s t n i e j e  już umowa o poiubownem 
regulowaniu spraw w drodze arbitrażu. Gdzie takich umów niema, bę­
dą one dodatkowo zawarte. ,

Państwa bałtyckie dokonały wielkiego d z ie ła ,  które poza 
innemi walorami ma i  ten, że stworzona zosta ła  przeszkoda niedo-  
puszczająca wprowadzenia z z e w n ą t r z  ducha niezgody t .zw .b a łk a n iza c j i .

W tej  samej sprawie generalny sekretarz łot .M.S.Z. Mun- 
ters  oświadczył,  co następuje; Howy traktat  zajmie należne miejsce  
zarówno wśród traktatów politycznych is tn ie ją cy ch  już w Europie 
Wschodniej, jak też wogóls w Europie. Mimo, i ż  rozszerzenie sojuszu  
łotewsko-estońskiego na Litwę wymagało ok .!2 - tu  l a t ,  można wyrazie 
przekonanie, i ż  opracowany traktat odpowiada rzeczywistym potrzebom 
bałtyckim, W związku z tem powitać należy traktat z głębokiem zado­
woleniem. Znaczenie traktatu przejawi s ię  już w dniach najb l iższych  
kiedy w Genewie poraź pierwszy przedstawicie le  E s to n j i ,  Łotwy i  
Litwy przemawiać będą językiem zupełnie uzgodnionym.-
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